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KREDYTOW ANIE ROLNICTW A  
WOJEWÓDZTWA OLSZTYŃ SKIEGO  

W LATACH  1945— 1948

Początki organizacji systemu finansowania gospodarki województwa ol­
sztyńskiego były niezwykle trudne. Złożyło się na  to wiele przyczyn: w ylud­
nienie terenu, a także późniejsze m igracje ludności, zniszczenia m ajątku 
trwałego i ruchomości, b rak  polskiego ustawodawstwa powojennego dotyczą­
cego pryw atnej własności rolniczej i pozarolniczej, różnorodność centralnych 
dyspozycji w  finansowaniu gospodarki, początkowy brak  m onety obiegowej. 
Niniejszy artykuł ma na celu omówienie w ybranych zagadnień polityki finan­
sowej państw a w  odniesieniu do rolnictwa województwa olsztyńskiego w  la ­
tach 1945—1948. Opracowano go na podstawie dokumentów z Archiwum  Akt 
Nowych w  W arszawie i Wojewódzkiego A rchiw um  Państwowego w Olsztynie 
oraz p rasy  regionalnej. W artykule  z konieczności poruszono tylko niektóre 
aspekty te j sprawy, ponieważ zespoły bankowe wyżej wym ienionych arch i­
wów zachowały się w  stanie szczątkowym, są niepełne lub bardzo rozproszone. 
Finansowaniem rolnictwa zajmowały się w tedy różne resorty i k redy ty  pocho­
dziły z różnych banków.

Jako cezurę czasową przyjęto rok  1948, ponieważ podjęte zostały wówczas 
decyzje, które w  zasadniczy sposób zmieniały w arunki gospodarowania na 
wsi w  następnych latach 1. Także nowy system podatków, nałożonych na ro l­
nictwo indyw idualne oraz obowiązek przymusowego oszczędzania przez gospo­
darkę nieuspołecznioną — podyktowane potrzebam i przebudowy ustro ju  ro l­
nego —• znacznie ograniczyły od 1949 roku zainteresowanie rolników kredy­
tami. Równocześnie w  związku z reform ą bankową 1948 roku nastąpiły  za­
sadnicze zmiany w działalności kredytowej, które przekreśliły  możliwość 
kredytowania niektórych podmiotów, u jętych w  dotychczasowych planach 
kredytowych. W 1949 roku zmniejszyło się także w  całej gospodarce naro ­
dowej — w  stosunku do przem ysłu — tempo wzrostu w ydatków budżetowych 
na rolnictwo i leśnictwo 2.

1 J .  K a l i ń s k i ,  P l a n  O d b u d o w y  G o s p o d a r c z e j ,  W a r s z a w a  1977, s s .  164—166. Z w r o t  w  p o l i t y c e  
r o l n e j  P P R  n a s t ą p i ł  j u ż  w  l i p c u  1948 r .  P r z e w i d y w a n o  p o w o l n y  p r o c e s  k o l e k t y w i z a c j i  o d  1949 т . ,  
d o s to s o w a n y  d o  m o ż l iw o ś c i  u d z i e l a n i a  p o m o c y  s p ó łd z i e l c o m  p r z e z  p a ń s t w o .  J e s i e n i ą  1948 г ., p o  
u c h w a l e  B i u r a  I n f o r m a c y j n e g o  P a r t i i  K o m u n i s ty c z n y c h  i  R o b o tn i c z y c h ,  k t ó r a  n a k ł a n i a ł a  k r a j e  
d e m o k r a c j i  l u d o w e j  d o  p r z y s p ie s z e n i a  s o c j a l i s t y c z n e j  p r z e b u d o w y  w s i ,  p r o c e s  p r z y g o to w a ń  d o  
z a k ł a d a n i a  s p ó łd z i e ln i  p r o d u k c y j n y c h  n a  w s i  w y r a ź n i e  p r z y b r a ł  n a  s i le .  A k c ja  z a k ł a d a n i a  s p ó ł ­
d z ie ln i  r o z p o c z ę ł a  s ię  p r a k t y c z n i e  w  1949 r .  P o r .  t e ż  R .  W iś n i e w s k a ,  O b c ią ż e n ia  p o d a t k o w e  g o s p o ­
d a r s t w  c h ł o p s k i c h  w  P o l s c e  w  l a t a c h  1944—1955, W a r s z a w a  1961, s . 53. W p ł a ty  z  t y t u ł u  p o d a t k u  
g r u n t o w e g o  i  o p ł a t  n a  S p o łe c z n y  F u n d u s z  O s z c z ę d z a n ia  R o ln i c tw a  w  1949 r .  b y ł y  o  158*/# w y ż s z e  
n iż  w  1947 r .

2 J .  K a l i ń s k i ,  o p .  c i t . ,  s. 256, t a b .  56.
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Problem  finansów nie znalazł dotąd odbicia w badaniach regionalnych 
historyków gospodarczych. Spraw y kredytow ania rolnictwa i pomocy finan­
sowej dla rolnictwa tego terenu były szeroko omawiane, ale tylko w  odnie­
sieniu do lat poprzedzających II wojnę światową 3. W stosunku do okresu po­
wojennego brak  jakiegokolwiek samodzielnego artykułu. Finansowaniu gospo­
darki, a tym  bardziej rolnej, nie poświęcono też żadnej uwagi w monografii 
ekonomiczno-społecznej województwa olsztyńskiego, mimo że jej autorzy pro­
blem gospodarki województwa starali się przedstawić kom pleksow o i .

Waga problem u finansów w powojennej odbudowie gospodarki nie musi 
być tu ta j uzasadniana. K ierunki i sposób finansowania gospodarki m iały de­
cydujący wpływ na rozwój poszczególnych dziedzin życia gospodarczego. 
W gospodarce województwa olsztyńskiego główną gałąź stanowiło rolnictwo. 
Rolnictwo też, a zwłaszcza odbudowa zagród chłopskich, zajęło ważną pozycję 
w  finansowaniu potrzeb gospodarczych województwa olsztyńskiego tam tych 
lat.

S Y T U A C J A  N A  R Y N K U  P I E N I Ę Ż N Y M  W  1945 R O K U

W arunki, w jakich znalazło się województwo olsztyńskie w pierwszych 
miesiącach po wyzwoleniu, były znacznie gorsze niż w  całej Polsce. Jednym  
z wielu problemów ogólnopolskich, wymagających natychmiastowego uporząd­
kowania, była sprawa rynku pieniężnego i reorganizacji systemu bankowego. 
Sieć czynnych instytucji kredytow ych i oszczędnościowych była różnorodna. 
Działały Państwow y Bank Rolny, Bank „Społem”, Centralna Kasa Spółek 
Rolniczych, komunalne kasy oszczędności, spółdzielnie oszczędnościowo-pożycz­
kowe. Utrzymywał się też przedwojenny państw ow y Bank Gospodarstwa K ra ­
jowego oraz akcyjny Bank Związku Spółek Zarobkowych. Siedzibą tych in ­
stytucji w województwie olsztyńskim był początkowo tylko Olsztyn.

Nową i jedyną instytucją emisyjną w  Polsce po wyzwoleniu był Narodo­
wy Bank Polski. Dzięki emisji pieniądza przez ten  bank możliwe stało się 
finansowanie potrzeb ogólnonarodowych państwa, potrzeb produkcji i potrzeb 
ludności. Narodowy Bank Polski udzielał kredytów bieżących skarbowi pań ­
stwa oraz — poprzez inne banki i kasy — finansował przedsiębiorstwa, insty­
tucje i ludność.

Nowej waluty, emitowanej przez Narodowy Bank Polski, było w Polsce 
początkowo niewiele. Otrzymywała ją w ograniczonej ilości ludność w drodze 
w ym iany za inne dotąd kursujące znaki obiegowe. Nowe złotówki trafiały  też 
na rynek poprzez bezpośrednie finansowanie potrzeb państwa w różnych dzie­
dzinach życia gospodarczego.

W województwie olsztyńskim żadnej wym iany w alut nie dokonano, d la­
tego też w pierwszym okresie po wyzwoleniu występowała tu  wymiana n a tu ­
ralna. Ekwiwalentem  bywał spirytus, czasami bony stołówkowe. Przedmiotem 
w ym iany ze strony wsi były głównie żywność i odzież. Naturalne środki obie­
gowe trafiały  się na rynku naw et jeszcze wtedy, gdy kursowały już złotówki

3 B . W i l a m o w s k i ,  Z a r y s  p r z e m i a n  p o l i t y c z n o - e k o n o m i c z n y c h  r e g i o n u  o l s z t y ń s k i e g o , K o m u ­
n i k a t y  M a z u r s k o - W a r m i ń s k i e  ( d a le j  K M W ), 1963, n r  3, s s .  375—402; z o b . t e ż  B . W i l a m o w s k i ,  R o l ­
n i c t w o ,  R o c z n ik  O l s z ty ń s k i ,  t .  6, 1966, s s .  121—187.

4 W o j e w ó d z t w o  o l s z t y ń s k i e .  M o n o g r a f i a  s p o ł e c z n o - e k o n o m i c z n a  1945—1969, W r o c la w —W a r ­
s z a w a —K r a k ó w —G d a ń s k  1974.



emitowane przez Narodowy Bank Polski. Sytuacja ta  w ynikała z niedoboru 
i powolnego napływ u do województwa nowych złotówek.

Pierwsze złote polskie pojawiły się oficjalnie w  wym ianie w  województwie 
olsztyńskim wiosną 1945 roku w raz z przyjazdem  płk. dr. Jakuba  Prawina, 
Pełnomocnika Rządu na Okręg Mazurski oraz przedstawicieli wszystkich 
urzędów i instytucji centralnych, których oddziały m iały pracować w 01- 
sztyńskiem. Złote polskie, emitowane przez Narodowy Bank Polski, napły­
wały też do województwa olsztyńskiego poprzez repatriantów , którzy o trzy­
m ywali z oddziałów Państwowego Urzędu Repatriacyjnego niewielkie kwoty 
na pierwsze wydatki. Złotówki przywoziła też ludność z Polski centralnej, 
przybywająca w  Olsztyńskie indywidualnie, najczęściej w celach handlowych.

Niemożliwe i zresztą obecnie niecelowe jest ustalanie, ile złotych polskich 
kursowało w 1945 roku w  województwie olsztyńskim. Wiadomo jedynie, ile 
kredytów przydzieliły i rozprowadziły poszczególne resorty  w  Okręgu M azur­
skim. Były to jednakże, oprócz kredytów  pieniężnych, także kredyty  tow a­
rowe. W II i III kw artale  1945 roku do Okręgu Mazurskiego wpłynęło ogó­
łem 47,3 m in zł k redytu  5. W IV kw artale 1945 roku kredyt wyniósł 51,9 min zł. 
Największe kwoty przekazało Ministerstwo A dm inistracji Publicznej. Suma 
tego kredytu  wyniosła za II i III kw artał 35,8 m in zł, a więc 76% ogółu przy­
znanych kredytów . Wojewódzki Urząd Ziemski otrzym ał za II i III kw artał 
1945 roku tylko 174 tys. zł. Ministerstwo Rolnictwa i Reform Rolnych prze­
znaczyło je prawdopodobnie na cele organizacyjne, związane z funkcjonow a­
niem Urzędu Ziemskiego. Kwota ta  stanowiła zaledwie 0,3°/o ogółu przyzna­
nych kredytów. W IV kw artale 1945 roku była już trochę wyższa i wynosiła 
1,7 min zł.

Z powodu trudności, związanych z organizowaniem w 1945 roku sieci 
instytucji bankowych, przydział kredytów odbywał się początkowo z pom i­
nięciem apara tu  bankowego lub z zastosowaniem dużych uproszczeń związa­
nych z formalnościami, przyjętym i zwykle przez banki przy przydziale kredy­
tów. Pełnomocnicy, delegowani do województwa przez poszczególne m inister­
stwa, mieli upoważnienia do dotowania urucham ianych przedsiębiorstw  pań­
stwowych środkami finansowymi, które napływ ały poza aparatem  bankowym. 
Dotyczyło to szczególnie D elegatury M inisterstw a Przemysłu, k tóra przybyła 
do województwa w końcu m arca 1945 roku. K redyty  dla przedsiębiorstw, 
z pominięciem formalności związanych z podejmowaniem kredytu, przyzna­
wano jeszcze jesienią 1945 roku 6.

F I N A N S O W A N I E  P R O D U K C J I  R O L N E J  I  H O D O W L A N E J

Rolnictwo województwa olsztyńskiego poniosło w wyniku II wojny św ia­
towej olbrzymie straty . Pisano już o nich wielokrotnie w publikacjach regio­
nalnych i ogólnopolskich i nie ma potrzeby szerzej o tym  przypominać. Odbu­
dowa wsi oraz całej in fras truk tu ry  rolnej byia po wyzwoleniu jednym z pod­
stawowych w arunków  rozwoju produkcji rolnej i hodowlanej. Wyludnienie
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5 W o je w ó d z k ie  A r c h i w u m  P a ń s t w o w e  O l s z ty n  ( d a le j  W A P O ) , U r z ą d  P e ł n o m o c n i k a  ( d a le j  
U P ) ,  34, W y k a z  k r e d y t ó w  u z y s k a n y c h  i  r o z p r o w a d z o n y c h  z r ó ż n y c h  r e s o r t ó w  n a  O k r ę g  W o je w ó d z ­
t w a  M a z u r s k i e g o  n a  o k r e s  o d  1 IV  1945 r .  d o  31 I I I  1946 r .

6 Z . L a n d a u ,  R e f o r m y  w a l u t o w e  w  1945 r . ,  K w a r t a l n i k  H i s t o r y c z n y ,  1968, n r  1, s. 76, p r z y p .  106. 
Z a r z ą d z e n i e  m i n i s t r ó w  p r z e m y s ł u  i  s k a r b u  w  s p r a w i e  k r e d y t ó w  b a n k o w y c h  d l a  u r u c h o m i e n ia  
p r z e m y s ł u  n a  Z i e m i a c h  O d z y s k a n y c h  z 25 V I I I  1945 r .
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wsi nie sprzyjało tej odbudowie. Dlatego już w 1945 roku do województwa 
olsztyńskiego i na tereny  sąsiednie zaczęła napływać ludność w ram ach m a­
sowej akcji osadniczej. Nowi osadnicy otrzymywali gospodarstwa na w arun­
kach i o areale ustalonym ram am i reform y ro ln e j7. Równocześnie pozostawał 
duży obszar m ajątków  ziemskich, p rzejęty  później przez gospodarstwa P ań­
stwowych Nieruchomości Ziemskich.

W arunki, w jakich osiedleńcy wchodzili w użytkowanie przydzielonych 
im gruntów, nie dawały możliwości rozwijania produkcji rolnej. Osiedlona 
ludność była biedna, nie posiadała najczęściej żadnych środków produkcji. 
Środków tych nie znajdowała też w zajmowanych gospodarstwach. Konieczną 
w tej sytuacji pomoc otrzymali osiedleńcy od państwa. Z pierwszymi aktam i 
pomocy osiedleńcy-rolnicy stykali się już w punktach Państwowego Urzędu 
R epatriacyjnego8. Otrzymywali tu  niewielkie zasiłki pieniężne, żywność, leki. 
Dalsza pomoc była poważniejsza i o wiele bardziej wszechstronna. Dotyczyła 
głównie środków produkcji. Pomoc produkcyjna państw a m iała na celu od­
budowę pogłowia zwierząt gospodarskich, szybkie zagospodarowanie opusz­
czonych dotąd gospodarstw oraz likwidację odłogów. Polegała na dostarczaniu 
środków produkcji (ziarno siewne, nawozy, maszyny, konie, bydło) i na udzie­
laniu pożyczek pieniężnych. Zarówno osadnicy, zatrzym ujący się na gospodar­
stwach indywidualnych, jak też państwowe gospodarstwa rolne, pomoc finan­
sową otrzym ywali w  postaci kredytów  towarowych i pieniężnych. W pierw ­
szym okresie po wyzwoleniu najczęstszą formą pomocy był właśnie kredyt 
towarowy. Udział środków pieniężnych był znacznie mniejszy. W naturze też 
płacono pierwsze świadczenia dla państw a i w  naturze wnosiła ludność opłaty 
za usługi. Usługi dla rolników świadczyło przede wszystkim Państwow e Przed­
siębiorstwo Traktorów  i Maszyn Rolniczych.

T r y b  p r z y z n a w a n i a  i w y k o r z y s t a n i a  k r e d y t ó w .  Środki 
finansowe przeznaczone dla rolnictwa płynęły różnymi drogami. Głównym 
dyspozytorem było Ministerstwo Rolnictwa i Reform Rolnych poprzez Woje­
wódzki Urząd Ziemski, Izbę Rolniczą i wydział rolnictwa Urzędu Wojewódz­
kiego w  Olsztynie. Poza bezpośrednim finansowaniem z budżetu państwa 
i budżetów samorządowych rolnictwo otrzymywało pomoc ze środków budże­
towych, rozproszonych w  różnych resortach pozarolniczych, między innymi 
z Ministerstwa Odbudowy i M inisterstw a Ziem Odzyskanych.

K redyty budżetowe otrzymywało rolnictwo na określone cele, głównie na 
popieranie produkcji roślinnej i zwierzęcej, na m elioracje rolne i na finanso­
wanie działalności państwowych gospodarstw rolnych, występujących wtedy 
pod nazwą Państwowe Nieruchomości Ziemskie. Innym  narzędziem finanso­
wania był tzw. kredyt skarbowy, k tóry  w znacznym stopniu służył jako źródło 
finansowania inwestycji rolnych ze środków bezzwrotnych. K redyt skarbowy 
finansował zagospodarowywanie odłogów oraz wydatki przedsiębiorstw pań­
stwowych. Korzystały z niego najczęściej Zarząd Państwowych Nieruchomości 
Ziemskich, Państwow y Zakład Hodowli Roślin, Państw ow y Zakład Chowu 
Koni, Państwowe Przedsiębiorstwo Traktorów i Maszyn Rolniczych. Oprócz 
finansowania państwowej gospodarki rolnej, z budżetu państw a przekazywano

7 U s t r ó j  r o l n y  i  o s a d n i c t w o  n a  o b s z a r z e  Z i e m  O d z y s k a n y c h  i  b y ł e g o  W . M .  G d a ń s k a ,  D z ie n n ik  
U s ta w ,  1946, ПГ 49, p o z . 279.

8 S. B a n a s i a k ,  D z i a ł a ln o ś ć  o s a d n i c z a  P a ń s t w o w e g o  U r z ę d u  R e p a t r i a c y j n e g o  n a  Z i e m ia c h  
O d z y s k a n y c h  w  l a t a c h  1945—3947. P o z n a ń  1963, s . 38.
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znaczne fundusze na ogólne zadania rolnictwa, między innym i na odbudowę 
wsi i parcelację gruntów. W województwie olsztyńskim problem y parcelacji 
były szczególnie istotne, bowiem po wyzwoleniu państwo stało się właści­
cielem prawie całej ziemi. Ziemię tę należało zagospodarować. Do m aja 1947 
roku na parcelację i na ośrodki k u ltu ry  rolnej przewidziano w  województwie 
305 tysięcy ha, z przeznaczeniem na utworzenie 1296 gospodarstw a. Na ro l­
nictwo kierowano dość duże fundusze. W 1947 roku środki budżetowe na 
cele rolnictwa obejmowały przeciętnie w  skali całej gospodarki narodowej 
15,7% ogólnej sum y przeznaczonej na gospodarkę narodową 10; w 1948 roku 
były już mniejsze. Wiązało się to z wysokim tem pem  odbudowy przemysłu 
w ram ach p lanu trzyletniego i kierow aniem  środków budżetowych w  większym 
stopniu niż poprzednio na cele pozarolnicze. W 1948 roku kredyty  skarbowe 
przeznaczano głównie dla zakładów przemysłowych i energetyki oraz na urzą­
dzenia komunalne. Finansowanie potrzeb gospodarczych województwa olsztyń­
skiego było podporządkowane ogólnopolskim założeniom planu trzyletniego.

Najpoważniejszym narzędziem  finansowania rolnictwa był k redyt banko­
wy. K redyty  bankowe stanow iły w ażną pomoc finansową dla gospodarki 
chłopskiej, a dla państwowych przedsiębiorstw  rolnych były głównym źródłem 
finansowania. Urucham iano je zwykle w  ram ach tzw. akcji oraz na  szczegó­
łowe cele gospodarcze, takie jak mechanizacja, elektryfikacja, ogrodnictwo, 
pszczelarstwo, hodowla, a także n a  pomoc dla powodzian. Akcje organizowano 
zależnie od potrzeb. Województwo olsztyńskie korzystało z kredytów na akcję 
siewną, żniwną oraz akcje specjalne, które dotyczyły rozprowadzania na wsi 
towarów przemysłowych. Na innych terenach Polski korzystano także z k re ­
dytów na  akcję nawozową. W 1946 roku zboża, nasiona i ziemniaki rozpro­
wadzano wyłącznie jako pożyczkę siewną M inisterstwa Rolnictwa i Reform 
Rolnych lub Ministerstwa Ziem Odzyskanych n . K redyt żniwny w  1946 roku 
w województwie olsztyńskim przeznaczony był na zakup prosiąt — chodziło 
o rozwój hodowli.

K redyt spłacali rolnicy zbożem na podstawie skryptu  dłużnego, pobranego 
przez spółdzielnie rozprowadzające dane płody rolne. Spłata wynosiła zazwy­
czaj 110% wartości zaciągniętego kredytu. Wyceny dokonywano według cen 
wolnorynkowych, występujących w danym  czasie na rynku olsztyńskim, co 
budziło protesty rolników z odległych terenów  województwa, gdzie ceny 
wolnorynkowe kształtowały się inaczej i były zwykle korzystniejsze dla k re ­
dytobiorców. Spółdzielnie ściągały też w im ieniu C entralnej Kasy Spółek 
Rolniczych należność od kredytobiorców 1!. W województwie olsztyńskim z a j­
mowała się tym  spółdzielczość „Społem” oraz spółdzielnie rolniczo-handlowe. 
Część kredytu  otrzym ywała wieś także w  postaci usług. Większość usług 
świadczyło Państwowe Przedsiębiorstwo Traktorów  i Maszyn Rolniczych. 
Powiązanie k redytu  z towarem  i usługami miało swoje dobre i złe strony. Do­
brą  było to, że w  pewnym  stopniu pomagało państw u oddziaływać w sposób 
planowy na produkcję rolną w gospodarstwach chłopskich. Wadą takiego po­

9 B . W i l a m o w s k i ,  J .  M u c h a ,  O r g a n i z a c j a  z a r z ą d z a n i a  o r a z  r o z w ó j  s i t  w y t w ó r c z y c h  w  g o s p o ­
d a r s t w a c h  p a ń s t w o w y c h  w o j e w ó d z t w a  o l s z t y ń s k i e g o  w  l a t a c h  1945— 1961, K M W , 1962, n r  1, s . 241.

10 J .  J a n k o w s k i ,  F i n a n s o w a n i e  r o l n i c t w a ,  w :  F i n a n s e  P o l s k i  L u d o w e j  w  l a t a c h  1944— 1960, 
W a r s z a w a  1964, s. 178.

11 T . S t a n k i e w i c z ,  S p ó ł d z i e l n i e  r o l n i c z o - h a n d l o w e  w  P o l s c e  L u d o w e j  1944— 1947, W a r s z a w a  
1971, s. 126.

12 W  l i p c u  1946 r .  C e n t r a l n a  K a s a  S p ó łe k  R o ln i c z y c h  w  f u z j i  z  B a n k i e m  , .S p o łe m ” s t w o r z y ły  
B a n k  G o s p o d a r s t w a  S p ó łd z ie lc z e g o .



wiązania był fakt, że k redyty  często były wykorzystywane niezgodnie z ich 
przeznaczeniem. Rolnicy przeznaczali je na pilniejsze ich zdaniem potrzeby 
lub — gdy to były środki pieniężne — zużywali je na cele konsumpcyjne.

Sposób rozprowadzania kredytów nie był prosty. Procedura rozdziaiu 
przeciągała się w czasie i kredy ty  trafia ły  do rolników zbyt późno. Odbywało 
się to następująco: Państw ow y Bank Rolny lub Bank Gospodarstwa K ra jo­
wego przekazywały sumy kredytów, według rozdzielnika, do swoich oddziałów 
w  powiatach, a gdy powiat oddziału nie posiadał — kwotę kredytu  przele­
wano do Urzędu Skarbowego. Równocześnie starosta każdego powiatu otrzy­
m ywał informację z wydziału odbudowy Urzędu Wojewódzkiego, opracowaną 
w  porozumieniu z Komisją Gospodarczą i Odbudowy działającą przy W oje­
wódzkiej Radzie Narodowej, o przydziale odpowiedniej sum y kredytu. W po­
dziale kredytu  brał udział architekt powiatowy. Rozdział k redytu  odbywał się 
w powiecie przy współudziale lub w porozumieniu z wydziałem osiedleńczym 
starostwa, oddziałem Państwowego Urzędu Repatriacyjnego i specjalną ko­
misją odbudowy wsi. B rał w  nim  też udział architekt powiatowy. Rozdział 
bezpośredni następował w  zależności od potrzeb wsi.

Najczęściej stosowaną form ą kredytów  bankowych był kredyt kró tko ter­
minowy, udzielany na okres 9—14 miesięcy. Rzadziej stosowano kredyt 
średnioterminowy z okresem spłaty do 3 lat. Odsetki były dość wysokie. Od 
kredytów krótkoterm inow ych pobierano, wraz z kosztami bankowymi, do 
12°/o. K redyty  bankowe dla olsztyńskich rolników były oprocentowane — jak 
już wspomniano — w  wysokości 10®/o. Osiedleńcy, zwłaszcza w pierwszym 
okresie po przybyciu na ziemię olsztyńską, korzystali z ulg i ich odsetki od 
kredytów  bankowych w ahały się w granicach 2—6fl/o.

K redyty  krótkoterm inow e były dla rolnictwa niebezpieczne, mimo że 
udzielano ich w  województwie najwięcej. Rolnicy przy  długim cyklu p roduk­
cyjnym, jaki występuje w rolnictwie, n ie  mogli tych kredytów  spłacić w te r ­
minie i popadali w  coraz większe długi, płacąc wyższe odsetki. K redyty  te 
wykorzystywano na siew, orkę, nawozy, zakup maszyn i inwentarza żywego 
oraz na uzupełnienie drobnego sprzętu w gospodarstwie rolnym. Często kwotą 
kredytu  opłacano przydziały inw entarza żywego z UNRRA ls. Gdy nadchodził 
term in spłaty, rolnicy na ogół składali podania o prolongatę. Ich gospodarstwa 
nie były w tam tych latach dochodowe. Dość często bank przedłużał z tego 
powodu rolnikom term in spłaty i k redyty  krótkoterm inowe staw ały się p rak ­
tycznie średnioterminowymi. Udzielanie kredytów  na dłuższe term iny  było 
zbyt ryzykowne, ponieważ bank nie m iał podstaw do zaufania kredytobior­
com. Państwow y Bank Rolny w Olsztynie miał wiele problemów ze ściąga­
niem należności. W sprawozdaniu z m arca 1946 roku dyrektor tego banku 
podzielił naw et społeczność województwa na kilka grup kredytobiorców p i ­
sząc: „Warmiacy i Mazurzy długo zastanaw iają się nad  procentem i term i­
nem spłaty i wolą k redy ty  długoterminowe, natom iast osadnicy z centralnych 
województw chętnie braliby pożyczki w każdej wysokości i na każdy term in  
i na  wysoki procent byleby dostać gotówkę do ręki” 14. Z tą  gotówką czasami 
opuszczali przydzielone im  gospodarstwa, a bank dowiadywał się o tym  po 
kilku miesiącach ls.

13 U N R R A  — U n i t e d  N a t i o n s  R e l i e f  a n d  R e h a b i l i t a t i o n  A d m i n i s t r a t i o n  ( A d m i n i s t r a c j a  N a r o ­
d ó w  Z j e d n o c z o n y c h  d o  S p r a w  P o m o c y  i  O d b u d o w y ) .

14 W A P O , U P  3, к .  209, S p r a w o z d a n i e  U r z ę d ó w  N i e z e s p o lo n y c h .  Z e  s p r a w o z d a n ia  P a ń s t w o ­
w e g o  B a n k u  R o ln e g o  z m a r c a  1946 r .

15 I b i d e m ,  k .  225.
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Zdarzające się przypadki niesolidności kredytobiorców nie mogły jednak 
stanowić podstawy do wyciągania ogólnej negatyw nej opinii o ludności n a ­
pływowej. Ludność ta w przeważającej mierze starała się kredyty  spłacać lub 
z powodu nieurodzaju czy plagi gryzoni przynajm niej odroczyć term iny spłaty. 
Nieurodzaj i plaga gryzoni były praw dziwą klęską rolnictwa w 1946 roku.

Często bank odraczał też term iny naw et kredytu  średnioterminowego oraz 
wszelkie sankcje, w nadziei, że rolnicy dokonają splat później. Te posunięcia 
niewiele jednak dawały. W m iarę upływ u czasu niektórzy rolnicy byli coraz 
bardziej przekonani, że państwo ma obowiązek finansowo im  pomagać i zwy­
czajnie w strzym ywali się od regulacji swych długów. Niewłaściwemu wyko­
rzystaniu kredytów  i niewypłacalności rolników sprzyjały nie uregulowane 
spraw y własności gospodarstw i występujące spory o gospodarstwa.

K redyty krótkoterm inow e przydzielano też rolnikom na ogólne potrzeby 
gospodarcze. W 1946 roku otworzono konta kredytow e specjalne dla W ar­
miaków i Mazurów, którzy w  ten  sposób mogli korzystać z dodatkowych źró­
deł pomocy. Suma kredytu  przyznanego im w 1946 roku wynosiła 2 miliony 
złotych ,0, a w końcu 1946 roku zwiększyła się do 8 milionów złotych 17. Po­
dobny kredyt uruchomiono dla rodzin powodzian, których przesiedlono w 1947 
roku do powiatu biskupieckiego. Czasami kredyty  nadchodziły ta k  późno, że 
wobec krótkiego term inu spłaty nie zawsze były wykorzystane. Państwo co­
fało je, a wielu potrzebujących po prostu o nich nie wiedziało. T ak było 
w  wielu przypadkach z pomocą dla W arm iaków i Mazurów. Słabo działała 
informacja kredytowa; w terenie brakowało instytucji kredytujących rolnic­
two, najw ięcej kredytów  rolnych przydzielał Państwow y Bank Rolny w Ol­
sztynie, a do Olsztyna ze wsi dojazd był trudny. K redyty  przydzielano też 
nie znając rolników i nie kontrolując, jak  w ykorzystali otrzym any kredyt. 
W 1947 roku na odprawie referentów osiedleńczych w Olsztynie postulowano, 
aby z powyższych względów rozdzielanie kredytów  przyznać gminom i u tw o­
rzyć w  tym  celu gminne instytucje k red y to w eIB. Takie instytucje, jak słusz­
nie podkreślano, mogły mieć najlepsze rozeznanie w  potrzebach poszczególnych 
gospodarstw oraz mogły sprawować kontrolę nad użytkowaniem  kredytów. 
Z wielu względów, i to nie tylko organizacyjnych, te postulaty osiedleńców 
nie mogły być w tam tych latach spełnione. Na tworzenie gminnych instytucji 
kredytow ych nie było w tedy na wsi warunków. Dopiero po 1949 roku sieć 
spółdzielni oszczędnościowo-pożyczkowych wzrosła i przekształcono je w gm in­
ne kasy spółdzielcze.

D z i a ł a l n o ś ć  i n s t y t u c j i  k r e d y t o w y c h .  Rolnictwo było ob­
sługiwane przez kilka banków: Państw ow y Bank Rolny, Bank Gospodarstwa 
Spółdzielczego oraz spółdzielnie oszczędnościowo-pożyczkowe, które podlegały 
Bankowi Gospodarstwa Spółdzielczego, B ank Ludowy i nieliczne Kom unalne 
Kasy Oszczędności. W 1946 roku w województwie olsztyńskim pracował jeden 
oddział Państwowego Banku Rolnego, 9 oddziałów Banku Gospodarstwa Spół­

16 W A P O , U P  33, S p r a w o z d a n i e  z  d z i a ła l n o ś c i  P e ł n o m o c n i k a  R z ą d u  n a  O k r ą g  M a z u r s k i  z l u t e ­
g o  1946 r .

17 A r c h i w u m  A k t  N o w y c h  ( d a le j  A  A N ) , M i n i s t e r s t w o  Z i e m  O d z y s k a n y c h  ( d a le j  M Z O ) 399, 
k .  124, S p r a w o z d a n i e  W o je w o d y  O l s z ty ń s k ie g o  n a  p o s i e d z e n iu  M a z u r s k i e j  W o j e w ó d z k i e j  R a d y  N a ­
r o d o w e j  z 29 X I  1946 r.

18 A A N , M Z O  669, k .  31—33, S p r a w o z d a n i e  z  p o d r ó ż y  s łu ż b o w e j  n a  o d p r a w ą  r e f e r e n t ó w  o s ie ­
d l e ń c z y c h  w o j e w ó d z t w a  o l s z ty ń s k ie g o  w  d n i u  9 IV  1947 r .
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dzielczego, 4 Kom unalne Kasy Oszczędności i 5 spółdzielni oszczędnościowo- 
-pożyczkowych. W 1948 roku liczba Komunalnych Kas Oszczędnościowych 
wzrosła do 14, w  województwie działało też 11 spółdzielni oszczędnościowo- 
-pożyczkowych. Liczba pozostałych instytucji kredytow ych pozostała bez 
zmian.

Komunalne Kasy Oszczędności rozprowadzały kredyty dla rolnictwa na 
zlecenie Państwowego Banku Rolnego. Po zgromadzeniu wkładów i przy 
współpracy z Państwowym  Bankiem  Rolnym wypłacały one rolnikom pożycz­
ki przez złożenie weksli do dyskonta. Kasy oszczędności organizowano stop­
niowo. W 1947 roku pracowały one już w powiatach kętrzyńskim, giżyckim 
i suskim, a w  innych znajdowały się w  stadium  organizacji. Najpóźniej po­
wstały w  Górowie Iławeckim i w  Węgorzewie. Te miasta, znacznie oddalone 
od Olsztyna w  kierunku północnym, zagospodarowane zostały stosunkowo 
późno.

Większość kredytów rolnych rozprowadzał Państw ow y Bank Rolny. F i­
nansował rolnictwo państwowe i spółdzielcze, a także akcje państwowe na 
rzecz gospodarstw indywidualnych. K redyty  przyznawano rolnikom w Olszty­
nie już od 1945 roku. W tym  roku dla otrzym ania kredytu  wystarczył wniosek 
rolnika, umotywowany opinią Izby Rolniczej. Wysokość kredytu  zależała od 
stanu m ajątkowego kredytobiorcy. Były to weksle z podpisami dwóch żyran­
tów. Pierwszy kredyt hodowlany nadszedł do Państwowego Banku Rolnego 
w Olsztynie w grudniu 1945 roku. Wynosił 3 m in zł i był przeznaczony na 
zakup bydła i koni w  centralnej Polsce dla potrzeb olsztyńskich gospodarstw 
rolnych 19. Stopa procentowa wynosiła 7% w stosunku rocznym. Był to k redyt 
krótkoterminowy. Przydzielony późną jesienią, gdy w arunki transportu  in ­
wentarza żywego spoza województwa ulegały pogorszeniu z powodu klimatu, 
nie wzbudził wśród rolników większego zainteresowania i nie został wykorzy­
stany. Oddział centrali banku w  W arszawie cofnął aż 2 m in zł tego kredytu, 
uzasadniając to brakiem  zainteresowania rolników. Ogółem do lutego 1946 
roku Państwow y Bank Rolny rozprowadził w województwie olsztyńskim — 
z przeznaczeniem na  cele rolnicze — 27 m in zł k red y tó w 20. K redyty  ho­
dowlane ograniczono w tedy do 0,5 miliona złotych ze względu na niewłaściwe 
wykorzystanie tych funduszy, spowodowane trudnościam i w zakupie inw en­
tarza żywego poza województwem 21.

Z ogólnej sum y rozprowadzonych w tym  okresie kredytów , Państwow y 
Bank Rolny przydzielił rolnikom 51,4 m in zł kredytu  z funduszy własnych, 
a 44,75 m in zł innych funduszy. W następnych latach rozprowadził już więcej: 
160 m in zł w 1947 roku i 400 m in zł w  1948 roku. W arto tu  dodać, że P ań ­
stwowy Bank Rolny poza rolnictwem  kredytow ał także — choć w  mniejszym 
stopniu — przemysł, handel i budownictwo.

Zainteresowanie kredytem  bankowym w  województwie olsztyńskim po­
czątkowo nie było duże. Przyczyny szukać należy chyba w słabej popularyzacji 
akcji kredytowych, dużych odległościach wsi od instytucji kredytow ych i n ie­
wielkim zainteresowaniu samych rolników w  inwestowaniu. Nie bez znacze­
nia dla kredytow ania był też b rak  jednolitych przepisów, dotyczących zabez­
pieczenia kredytu  i sporne problem y własności gospodarstw rolnych. Jeszcze

19 N i e z r o z u m i a ł e  s t a n o w i s k o  B a n k u  R o l n e g o ,  W i a d o m o ś c i  M a z u r s k i e ,  1945, n r  l  z  15 X I I .
20 R o c z n ik  S t a t y s t y c z n y  1947, G U S , W a r s z a w a  1947, s. 120; R o c z n ik  S t a t y s t y c z n y  1949, G U S , 

W a r s z a w a  1950, s. 166.
21 W A P O , U P  33, S p r a w o z d a n i e  z d z i a ła ln o ś c i  P e ł n o m o c n i k a  R z ą d u  n a  O k r ę g  M a z u r s k i  ze  

s t y c z n i a  1946 r .
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Fundusze kredytow e 
Państwowego B anku Rolnego w  Olsztynie 

w  okresie 1945 — 1 X I I 1946

Ź r ó d ł a  k r e d y t ó w

W y s o k o ś ć  
r o z p r o ­

w a d z o n y c h  
k r e d y t ó w  

( w  m i n  zł)

Z własnych funduszy
na  k redy ty  krótkoterm inow e 33,6
na kredyty  średnioterminowe 17,8

Z funduszy adm inistracyjnych
na kredyty  krótkoterm inow e 8,4
na kredyty  średnioterminowe 34,9

Z lokaty skarbu państw a na
odbudowę osiedli
na k redyty  średnioterminowe 1,45

Razem 96,15

Ź r ó d ł o :  A A N , M Z O  76, k .  44, Z e  s p r a w o z d a ­
n i a  W y d z ia łu  S p o łe c z n o - P o l i t y c z n e g o  U r z ę d u  W o j e ­
w ó d z k ie g o  O l s z ty ń s k ie g o  o  p o ło ż e n iu  g o s p o d a r c z y m  
r o l n i c t w a  w o j e w ó d z t w a  o l s z ty ń s k ie g o  w e d łu g  s t a n u  
z 1 g r u d n i a  1946.

w 1947 roku dyrektor Państwowego Banku Rolnego w Olsztynie, W iktor Wil- 
koszewski, m ówił na zjeździe starostów, że niektóre pow iaty nie interesują 
się k re d y ta m i22. Próbowano przerzucać te  k redyty  do powiatów, k tórym  za­
leżało n a  ich wykorzystaniu. Poważną barierę  stanowiła sytuacja praw na go­
spodarstw. Bank dla zabezpieczenia kredytów  wym agał od rolników przedsta­
wienia ak tu  nadania gospodarstwa. Wiele gospodarstw tych aktów jeszcze nie 
posiadało lub było w  trakcie załatw iania formalności, a brak  ak tu  stanowił 
istotną przeszkodę w  otrzym aniu kredytu. Na podstawie aktów nadania spo­
rządzano dla kredytobiorcy skrypty dłużne z podpisem współmałżonka lub 
pełnoletniego członka rodziny. Rolnicy korzystali też z kredytów  na weksel, 
choć te  k redyty  w latach 1947—1948 odgrywały mniejszą rolę niż w  p ierw ­
szym okresie po wyzwoleniu.

Akcję kredytow ania rolnictwa prowadziły też banki ludowe. Udzielały 
pożyczek rolnictwu indywidualnemu. Były to pożyczki na weksle lub skrypty  
dłużne, z przeznaczeniem na hodowlę, na wykup koni i krów z dostaw UNRRA, 
na inwestycje oraz na potrzeby gospodarcze (zwykle transport rolniczy lub 
zapasy). Banki ludowe nie ograniczały się do kredytow ania drobnego rolnic­
twa. Udzielały pomocy także drobnym  rzemieślnikom i kupcom. Szczególną 
sym patią cieszył się Bank Ludowy w Olsztynie, k tó ry  w  finansowaniu potrzeb 
m iejscowej ludności m iał bogate tradycje  z okresu poprzedzającego II wojnę

22 A A N , M Z O  669, k .  247, P r o t o k ó ł  z e  z j a z d u  s t a r o s t ó w  i  p o w i a t o w y c h  i n s p e k t o r ó w  s a m o r z ą ­
d o w y c h  w o je w ó d z t w a  o l s z ty ń s k ie g o  o d b y t e g o  17—18 X  1947 r .

4. K o m u n i k a t y . .



św ia tow ąS3. Aktywa Banku Ludowego stanowiły wkłady członkowskie oraz 
fundusze kierowane z B anku Gospodarstwa Spółdzielczego, k tóry  stanowił 
centralę organizacyjno-finansową spółdzielni oszczędnościowo-pożyczkowych. 
Oddziały terenowe Banku Gospodarstwa Spółdzielczego czyniły w wojewódz­
twie olsztyńskim wiele starań, aby pozyskać nowych członków (wkładców) 
i powiększyć sumy w kładów 34. W 1947 roku konkurow ały jeszcze z oddziałem 
Narodowego Banku Polskiego i Kom unalnym i Kasami Oszczędności. W kon­
kurencji tej jednak przegrywały, bo Narodowy Bank Polski kredytow ał już 
wszystkie nierolnicze przedsiębiorstwa państwowe oraz wiele organizacji spo­
łecznych i instytucji, zostawiając spółdzielczości kredytowanie drobnych właś­
cicieli.

50 Danuta  ta n ie c

K redyty  B anku Ludowego udzielone 
w województwie olsztyńskim w okresie 

1 1 — 31 X 1946 r.

R o d z a j  k r e d y t u
W y s o k o ś ć  
k r e d y t u  

(w  zł)

Wekslowe 400 496
Hodowlane — wekslowe 1 080 440
Na w ykup koni i krów 

z dostaw UNRRA 244 860
Inwestycyjne — wekslowe 2 244 290
Terminowe — wekslowe 2 446 262

Razem 6 416 348

Ź r ó d ł o :  A A N , M Z O  76, k .  49, Z e  s p r a w o z d a ­
n i a  W y d z ia łu  S p o łe c z n o - P o l i t y c z n e g o  U r z ę d u  W o je ­
w ó d z k ie g o  o  p o ł o ż e n iu  g o s p o d a r c z y m  r o l n i c t w a  w o ­
j e w ó d z t w a  o l s z ty ń s k ie g o  w e d łu g  s t a n u  z  g r u d n i a  
1946 r .

W 1946 roku, do października, Bank Ludowy udzielił ogółem 6 416 348 zło­
tych kredytu  dla województwa olsztyńskiego. Z ogólnej sumy 6 416 348 zł 
kredytów przypadło: na  handel 92 000 zł, na  rolnictwo 6 017 302 zł, na  różne 
inne cele 307 046 zł. Z tych danych wynika, że z rozprowadzonych przez Bank 
Ludowy kredytów 93% przekazano rolnictwu. Były to kredyty  krótkoterm i­
nowe, udzielane na weksel i średnioterminowe inwestycyjne, też wekslowe. Na 
wykup koni i krów  z dostaw UNRRA udzielano kredytów na skrypty  dłużne. 
Za każdego konia lub krowę z dostaw UNRRA rolnik płacił 3000—4000 zł. 
Była to tylko opłata za koszty transportu  morskiego i lądowego.

Działalność banków  ludowych rozwinęła się w  następnych latach. Już 
w  1947 roku udzieliły one w województwie olsztyńskim kredytów  ogółem na 
37 895 000 zł oraz 66 609 000 zł pożyczek swoim członkom 24. Щ tymże roku

23 J .  M a le w s k i ,  R o la  b a n k ó w  l u d o w y c h  n a  W a r m i i  i  M a z u r a c h ,  И M W , 1958, n r  2, ss . 179—183.
24 W A P O , N a r o d o w y  B a n k  P o ls k i ,  O d d z ia ł  W o je w ó d z k i  24, k .  33, A k ta  z i n s p e k c j i  p l a c ó w e k  

B a n k u ,  o d d z i a ł  A , B a n k  G o s p o d a r s t w a  S p ó łd z ie lc z e g o ,  1947 r .
25 Z w i ę k s z a  s ię  r o l a  s p ó ł d z i e l n i  o s z c z ę d n o ś c i o w o - p o ż y c z k o w y c h  ‘ i n k ó w  L u d o w y c h  n a  W a r ­

m i i  i  M a z u r a c h ,  Ż y c ie  O l s z ty ń s k ie ,  1948, n r  39 z 9 II .
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wkłady członkowskie wynosiły w Banku Ludowym 734 000 zł. Aktywnością 
w działalności kredytow ej wyróżniały się banki ludowe w Olsztynie, B iskup­
cu, Morągu, Bartoszycach i Mrągowie. Banki ludowe pracowały prawie w każ­
dym  mieście powiatowym. W początkach 1948 roku było ich w województwie 
15, między innymi naw et w Ornecie, która nie była miastem powiatowym.

o d b u d o w a  wsi

Odbudowa zagród rolniczych rozpoczęła się jeszcze w 1945 roku. Osiedleń­
cy dokonywali jej sami. Do połowy 1946 roku, poza rem ontam i paru  szkół 
i nieznaczną pomocą rolnikom w  postaci m ateriałów  budowlanych, nie zro­
biono wiele na  rzecz odbudowy wsi. Osadnicy radzili sobie sami. Uzupełniali 
braki w zajętych przez siebie budynkach m ateriałam i z budynków jeszcze 
nie zamieszkałych. Ten prosty sposób odbudowy zagród już zasiedlonych był 
z konieczności jedną z głównych przyczyn dewastacji zagród, które dopiero 
oczekiwały na osadników. W ystarczyło z pustego, nie ogrzewanego zimą domu 
zabrać okna i drzwi, aby w ciągu zimy pod wpływem  w arunków  atm osfe­
rycznych mieszkanie uległo zniszczeniu.

O potrzebach w zakresie odbudowy wiele dyskutowano. W sprawozdaniu 
o położeniu rolnictwa województwa olsztyńskiego pisano w 1946 roku: „po­
trzeby kredytowe drobnego rolnictw a na różne cele są olbrzymie. W styczniu 
1946 r. Wojewódzki Urząd Ziemski na  konferencji z Państwowym  Bankiem 
Rolnym Oddział w Olsztynie starał się potrzeby te  ustalić. W rezultacie otrzy­
mano cyfry przerastające w  ogóle możliwości kredytow e państwowego i spół­
dzielczego aparatu  bankowego, aczkolwiek ograniczono się do zestawienia 
najpilniejszych potrzeb w realizacji najbardziej fundam entalnych potrzeb 
rolnictw a” !e. Według powyższych obliczeń potrzeby rolnictwa wynosiły 
3500 zł na 1 h a  gruntów  ogółem w  38 000 gospodarstw indywidualnych. Liczo­
no kredyt konsum pcyjny po 5000 zł na rodzinę, poza tym  kredyt na zakup 
koni i k ró w 27, zboże siewne, prosięta i koszt obróbki traktoram i. Nie brano 
pod uwagę potrzeb budowlanych, maszyn i narzędzi rolniczych, wyposażenia 
mieszkań. Suma potrzeb wydawała się w tedy uczestnikom konferencji olbrzy­
mia. W praktyce pomoc państw a z różnych źródeł i z różnych tytułów  wraz 
z zadłużeniem rolnictwa z ty tu łu  skryptów  dłużnych była bliska szacunkowi 
potrzeb. Uczestnicy konferencji szacowali potrzeby rolnictwa w  1946 roku na 
1340 m in złotych.

Akcja kredytowania rolnictwa na cele odbudowy zagród rozpoczęła się 
w drugiej połowie 1946 roku. M inisterstw o Odbudowy w tymczasowym za­
rządzeniu w sprawie budownictwa wiejskiego na terenach Ziem Odzyskanych 
podawało, że w 1946 roku pomoc ze strony państw a będzie jeszcze ograni­
czona. Określało, że działalność wojewódzkich wydziałów odbudowy i po­
wiatowych referatów  odbudowy powinna zdążać „do przeprowadzenia ko­
niecznych zabezpieczeń w istniejących zabudowaniach wiejskich oraz dopro­
wadzenia do stanu używalności tej ich części, która jest niezbędna dla stwo­
rzenia w arunków  wstępnego zagospodarowania rodzin osadniczych, względnie 
kilku rodzin zakwaterow anych przejściowo wspólnie w jednej zagrodzie lub

26 A A N , M Z O  76, k .  44, S p r a w o z d a n i e  s y t u a c y j n e  W y d z ia łu  S p o łe c z n o - P o l i t y c z n e g o  U r z ę d u  
W o je w ó d z k ie g o  O l s z ty ń s k ie g o  o  p o ł o ż e n iu  g o s p o d a r k i  r o l n e j  w o j e w ó d z t w a  o l s z ty ń s k ie g o  w e d łu g  
s t a n u  n a  g r u d z i e ń  1946 r .

27 W e d łu g  ó w c z e s n y c h  c e n  w o l n o r y n k o w y c h  j e d e n  k o ń  k o s z t o w a ł  20 000 z ł, a  k r o w a  15 000 zł.
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zabudowaniach folwarcznych” sa. Równocześnie zarządzenie precyzowało, jak 
należy traktow ać poszczególne zagrody w kredytowaniu, zależnie od stopnia 
zniszczenia. M inisterstwo podawało, że „zagrody wykazujące zniszczenia do 
15% swojej pełnej wartości korzystać będą z odpłatnych przydziałów m a­
teriałowych po cenach urzędowych. Zagrody o procencie zniszczenia od 15— 
40% uzyskają przydział m ateriałów  budowlanych na w arunkach dotacji oraz 
pomoc w częściowym pokryciu kosztów robocizny i fachowego nadzoru 
z części kredytów, przewidzianych na subwencjonowanie remontów zagród” 29. 
Bardzo istotne było zatem właściwe oszacowanie stopnia zniszczenia zagród 
i określenie indywidualnych potrzeb remontowych każdego gospodarstwa. 
Brano też pod uwagę stan m ajątkow y oraz dotychczasowe zagospodarowanie 
osadnika. Było to na pewno słuszne, ale w  pewnych w arunkach stwarzało 
okazję do nadużyć, podobnie jak  przy ustalaniu procentu zniszczenia. Jeśli 
osadnik zagospodarowany otrzym ywał k redyt mniejszy lub  na gorszych w a­
runkach, przepisy te nie skłaniały go do dbałości o przydzieloną zagrodę, sta­
nowiły w pewnym  sensie antybodziec. Ministerstwo Odbudowy przewidywało 
górną granicę dotacji dla jednej zagrody w wysokości 20 tys. zł, pożyczki ban­
kowej — także 20 tys. zł.

Pod koniec 1946 roku powiaty otrzym ały w  gotówce i w  m ateriałach bu­
dowlanych k redyty  z M inisterstwa Odbudowy w wysokości 34,5 m in zł oraz 
z Państwowego Banku Rolnego 4,4 m in z ł 30. Ogółem k redy ty  Ministerstwa 
Odbudowy przeznaczone dla województwa olsztyńskiego w 1946 roku wyno­
siły 64,69 m in zł, z czego na odbudowę wsi przypadało 36,49 m in zł, a na 
odbudowę miast — 28,2 min z ł S1.

Ministerstwo Odbudowy kładło nacisk przede wszystkim na odbudowę 
wsi, dla k tórej przeznaczyło 56% przydzielonych kredytów . Otrzymane fun ­
dusze wieś zagospodarowywała spiesznie przed zimą. Z wykonawstw em  bu ­
dowlanym były duże kłopoty, ponieważ brakowało zarówno kwalifikowanych 
robotników, jak i m ateriałów  budowlanych. Teren nie był przygotowany do 
szybkiego działania także dlatego, że kończył się sezon budowlany. W sumie 
z tych funduszy odremontowano 3821 zag ró d 3!. Ekipy remontowe organizo­
wane przez architektów  powiatowych w yrem ontow ały w tedy tylko 476 za­
gród. Drobne rem onty w większości rolnicy wykonywali sami. Polegały one na 
napraw ie dachu, drzwi, w praw ianiu szyb w  oknach i usuw aniu drobnych 
usterek  w  budynkach gospodarskich. Na przykład w powiecie braniewskim  
wyremontowano w tedy aż 151 zagród. Głównie zajmowali się tym  zdemobili­
zowani żołnierze Wojska Polskiego, skierowani tam  na osiedlenie.

Rozdział kredytów  na odbudowę wsi był regulow any centralnie. K redyty 
M inisterstwa Odbudowy, zgodnie z zastrzeżeniem tegoż M inisterstwa, skiero­
wano przede wszystkim do pow iatów  północnych. Najwyższe przydziały o trzy­
m ały  wsie powiatów braniewskiego i pasłęckiego oraz górowskiego. Przeka­

28 D z ie n n i k  U r z ę d o w y  M Z O , 1946, n r  6, p o z .  96, Z a r z ą d z e n i e  t y m c z a s o w e  w  s p r a w i e  b u d ó w -  
n i c t w a  w ie j s k i e g o  n a  Z i e m i a c h  O d z y s k a n y c h .

29 I b id e m .
30 A A N , M Z O  76, k .  42, S p r a w o z d a n i e  s y t u a c y j n e  W y d z ia łu  S p o łe c z n o - P o l i t y c z n e g o  U r z ę d u  

W o je w ó d z k ie g o  O l s z ty ń s k ie g o  o p o ło ż e n iu  g o s p o d a r k i  r o l n e j  w o j e w ó d z t w a  o l s z ty ń s k ie g o  w e d łu g  
s t a n u  n a  X I I  1946. P o r .  P l a n  o d b u d o w y  w s i  z o s t a ł  w y k o n a n y  w  u b i e g ł y m  r o k u  z  n a d w y ż k ą  40 p r o ­
c e n t .  S p r a w o z d a n i e  i n t .  S .  P o r c z y ń s k i e g o ,  Ż y c ie  O l s z ty ń s k ie ,  1948, n r  10 z  10 I.

31 P l a n  o d b u d o w y  w s i ,  o p .  c i t .
32 A A N , M Z O  399, k .  144, S p r a w o z d a n i e  W o j e w o d y  O l s z ty ń s k ie g o  n a  p o s i e d z e n i u  M a z u r s k i e j  

W o je w ó d z k ie j  R a d y  N a r o d o w e j  29 X I  1946 r .



zano im 65% przyznanych na ten cel kredytów . K redyty  rozdzielano w zależ­
ności od p lanu osiedleńczego powiatu i potrzeb miejscowych wsi. Przyznawane 
kwoty były niskie. Odbudowa jednego gospodarstwa kosztowała 500—600 tys. 
zł, zatem  kwota k redytu  starczyć mogła dla około 80 gospodarstw. W 1946 
roku wyrem ontowano — jak twierdził naczelnik wydziału odbudowy Urzędu 
Wojewódzkiego, Stefan Porczyński — aż 3821 zag ró d 88. Mogły to być za­
tem  — jak  już wspomniano — jedynie drobne, prowizoryczne napraw y. 
W dodatku czyniono starania, uwieńczone zresztą powodzeniem, aby pewną 
sumę tego kredytu  przerzucić na odbudowę miast. Chodziło o 4,7 m in zł 
z przydziału na drugi kw arta ł 1946 roku. Obawiano się, że wieś p rzy  ogólnym 
braku  pracowników budowlanych nie wykorzysta k redy tu  w e właściwym 
czasie. Poza tym  m iasta otrzym ywały mniejsze k redyty  niż wieś, a potrzeby 
też miały duże. Do października 1946 roku w yrem ontow ano w  m iastach tylko 
204 izby **.

Rozprowadzanie kredytów  odbywało się dwojako: poprzez przydział m a­
teriałów  budowalnych i w gotówce. Równowartość kredytu  przeznaczonego 
na m ateria ły  budowlane przelew ano do Centrali M ateriałów Budowlanych, 
k tóra  zaopatryw ała rolników poprzez swoje agen tury  w Ostródzie, Morągu, 
L idzbarku W arm ińskim, Reszlu, Bartoszycach, Braniewie, Mrągowie i Giżycku. 
M ateriały  gromadzono w specjalnie przeznaczonych do tego celu składach. 
Największy popyt miało szkło. W kredycie M inisterstwa Odbudowy, przyzna­
nym  województwu olsztyńskiemu w 1946 roku, m ateria ły  budowlane stano­
wiły około 30% ogólnej wartości kredytu  35. Resztę przydzielano w gotówce.

Przydzielone w  1946 roku kredyty  w ykorzystano na przełomie 1946/1947 
roku. Zaspokoiły najpilniejsze potrzeby rolników osiedlonych w 1946 roku. 
W 1947 roku w  związku z nową falą osiedleńców, którzy napływ ali w ram ach 
akcji „Wisła” z województw rzeszowskiego i lubelskiego, wystąpiło nowe 
nasilenie potrzeb finansowych. Przybyło wówczas około 60 tysięcy o só b 3t, 
a w  1948 roku napłynęły dalsze transporty. Przesiedleńców, z b raku  innych 
gospodarstw, kierowano do zagród zniszczonych. Wojewoda olsztyński w sp ra­
wozdaniu z sierpnia 1947 roku pisał: „K redyty  przeznaczone na odbudowę 
i rem onty  przesiedleńcom z akcji »W« są tak  nikłe, że ludność w dalszym 
ciągu mieszkająca w  zdewastowanych budynkach nie jest pewna, czy domy
te będą przed zimą o d rem o n to w an e  . Biorąc przeciętnie jako m inim alną
sumę 5000 zł na  rodzinę, dla przeprowadzenia niezbędnego rem ontu potrzeba 
ogółem przeszło 1,5 m in zł, Ucząc na  jeden tylko pow iat bartoszycki. O ile 
w  najbUższym czasie przesiedleńcy nie otrzym ają w ydatnej pomocy w  postaci 
bezpłatnego przydzielenia im  m ateriałów  budowlanych i gotówki na robociznę 
i nie będą przed zimą wykonane roboty, istniejący stan rzeczy okaże się groź­
ny i może spowodować masowe zachorowania” s?. Rzeczywiście rem onty  opóź­
niały się. Władze olsztyńskie oczekiwały dla rolników bezpłatnych zapomóg 
w  postaci gotówki i m ateriałów  budowlanych. Ale niedobory m ateriałów  
budowlanych odczuwała w tedy  cała Polska. Obiecane województwu fundusze
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33 P l a n  o d b u d o w y  w s i ,  o p .  c i t .  P o r .  t e ż  A A N , M Z O  399, k .  111, S p r a w o z d a n i e  s y t u a c y j n e  W y ­
d z i a łu  S p o łe c z n o - P o l i t y c z n e g o  U r z ę d u  W o j e w ó d z k i e g o  O l s z t y ń s k i e g o  z a  1946—1948.

34 I b id e m .
35 A A N , M Z O  399, k .  144, S p r a w o z d a n i e  W o j e w o d y  O l s z t y ń s k i e g o  n a  p o s i e d z e n i u  M a z u r s k i e j  

W o j e w ó d z k i e j  R a d y  N a r o d o w e j  z  29 X I  1946 r.
36 P l a n  o d b u d o w y  w s i ,  o p .  c i t .
37 A A N , M Z O  187, k .  214, S p r a w o z d a n i e  s y t u a c y j n e  W o j e w o d y  O l s z t y ń s k i e g o  d l a  M i n i s t e r s t w a  

Z ie m  O d z y s k a n y c h  z a  V I I I  1947 r .



w przewadze były kredytami, z których rolnicy mieli się rozliczyć. Woje­
woda olsztyński w  tym  samym sprawozdaniu z sierpnia 1947 roku tak  przed­
stawiał akcję wyposażenia powiatów północnych w  środki do remontowania 
zagród: „W powiecie braniewskim referen t odbudowy wydał ludnośd z akcji 
»W« zamieszkałej w  gminach Pasaria, Chruściel, Podlipie, F rom bork szkła 
1200 m, k itu  400 kg, gwoździ 800 kg, w apna 2000 kg. Dla ludności pozostałej 
wydawanie rozpocznie się w  miesiącu wrześniu. Rozdzielnikiem przyznano na 
odbudowę 180 m in zł [dla wszystkich powiatów — D. Ł.]. Kwota ta  jednak 
dotąd nie w płynęła” 38. Chodziło o sumę k redytu  przyznaną na odbudowę wsi 
na  początku 1947 roku. Opóźnianie się kredytów  wobec zbliżającej się zimy 
budziło niepokój przesiedleńców. Jeszcze w  październiku naczelnik Wydziału 
Osiedleńczego Urzędu Wojewódzkiego, W ładysław Okrajni, pisał w  sprawozda­
niu: „Wszystkie starostw a a larm ują  o braku przydziałów budowlanych jak 
szkła, dachówek, gwoździ dla przesiedleńców z akcji »W«. Osadnicy ci miesz­
kają  w  budynkach zdewastowanych. W niektórych powiatach jak Giżycko 
i Ostróda odbudowa gospodarstw zajętych przez osiedleńców, mimo przezna­
czenia na ten  cel funduszy, dotychczas nie ruszyła. W powiecie bartoszyc­
kim, górowskim i lidzbarskim  z powodu wyczerpania się kredytów  żadnych 
rem ontów refera ty  odbudowy obecnie nie przew idują. W powiecie Kętrzyn 
z braku m ateria łów  budowlanych akcja rem ontu budynków mieszkalnych 
została w strzym ana” 3S.

Mimo tych trudności rok 1947 należy uważać za przełomowy w kredyto­
w aniu województwa, bowiem w końcu tego roku województwo otrzym ało za­
pewnienie dużej pomocy finansowej, nieporównanie większej niż w roku 
poprzednim. Znaczną pozycję zajmowały kredyty  dla wsi. Początkowo prze­
widywano, że wieś otrzym a na odbudowę 277 m in zł “ . Na zjeździe starostów 
i powiatowych inspektorów samorządowych województwa olsztyńskiego, który 
odbył się w  październiku 1947 roku, wym ieniano sumę ponad 150 m in zł na 
odbudowę wsi i 200 m in zł na zakup inw entarza 41. Były to  k redy ty  skarbowe 
i bankowe. W ostatecznym rozliczeniu — jak wynika ze sprawozdania naczel­
nika wydziału odbudowy Urzędu Wojewódzkiego, Stefana Porczyńskiego — 
wieś otrzym ała na odbudowę zagród około 160 m in z ł 42. K redyty  pochodziły 
z różnych resortów i przydzielały je różne banki. Dokładne określenie global­
nych sum, przydzielonych n a  dany cel kredytów , nie zawsze było w tedy możli­
we. T erm iny przydziału też były różne, a sumy kredytów  — podobnie jak 
w  1946 roku — napływ ały bardzo późno, już po sezonie budowlanym. Ograni­
czało to  w  dużym stopniu właściwe zagospodarowanie otrzym anych funduszy.

W 1948 roku województwo olsztyńskie pod względem kredytow ania czuło 
się już wyraźnie uprzywilejowane. Niezależnie od innych kredytów , k ierow a­
nych na potrzeby województwa przez różne resorty, otrzym ało z M inisterstwa 
Ziem Odzyskanych na odbudowę gospodarki około 1 m iliarda z ł J3. W dodatku

54 Danuta  ta n ie c

38 I b id e m ,  k .  215.
39 A A N , M Z O  669, k .  224, S p r a w o z d a n i e  s y t u a c y j n e  w y d z ia ł u  o s i e d l e ń c z e g o  U r z ę d u  W o j e ­

w ó d z k ie g o  O l s z ty ń s k ie g o  z a  X  1947 r .
40 A A N , M Z O  669, k .  189, S p r a w o z d a n i e  z p o d r ó ż y  s ł u ż b o w e j  n a  o d p r a w ę  r e f e r e n t ó w  o s i e d l e ń ­

c z y c h  w o j e w ó d z t w a  o l s z ty ń s k ie g o  w  d n i u  9 I V 1947.
41 A A N , M Z O  669, k .  236, S p r a w o z d a n i e  z e  z j a z d u  s t a r o s t ó w  i  p o w i a t o w y c h  i n s p e k t o r ó w  

s a m o r z ą d o w y c h  w o j e w ó d z t w a  o l s z t y ń s k i e g o  z  17—18 X  1947 r .
42 P l a n  o d b u d o w y  w s i ,  o p .  c i t .
43 O d b u d o io a  n a s z e j  w s i  w  то}eu  b i e ż ą c y m  m o ż e  l i c z y ć  n a  k r e d y t  s k a r b o w y  450 m i n  z l ,  n a  

k r e d y t  b a n k o w y  80 m i n  z l ,  Ż y c i e  O l s z ty ń s k ie ,  1948, n r  4 z  4 I ,  s . 3; z o b .  t e ż  J e d e n  m i l i a r d  z ło ty c h
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kredyty  nadeszły bardzo wcześnie, jeszcze przed sezonem budowlanym. Z tej 
ogólnej sum y n a  odbudowę wsi przewidywano około 500 m in zł, z przezna­
czeniem na zagrody, szkoły, m ajątk i państwowe, wiejskie zakłady opieki spo­
łecznej. Niezależnie od znacznych zwyżek cen m ateriałów  budowlanych i spad­
ku realnej wartości złotówki, była to suma bardzo duża. Większość stanowił 
k redy t skarbow y (450 m in zł), resztę (50 m in zł) k redy t bankowy. Dla porów­
nania  w arto  przypomnieć, że na  odbudowę wsi w  całej Polsce Ministerstwo 
Odbudowy w 1948 roku przeznaczyło 3,6 m iliarda z ł 44.

K redyty  kierow ano głównie do powiatów, w których nadal trw ała  akcja 
osadnicza. Za powiaty szczególnie potrzebujące pomocy uznano: giżycki, w ę­
gorzewski, kętrzyński, bartoszycki, górowski, braniewski, biskupiecki (wtedy 
reszelski), pasłęcki, lidzbarski i iławski (wtedy suski). Na jedną zagrodą prze­
znaczano, zgodnie z ustaleniam i odgórnymi, n ie  więcej niż 200 tys. zł. Duże 
kredyty, po raz pierw szy tak  duże od wyzwolenia, napłynęły też na  odbudowę 
przemysłu województwa i odbudowę miast. Przydział kredytów  w 1948 roku 
był wyrazem  polityki gospodarczej państwa, realizow anej w ram ach 3-letniego 
p lanu gospodarczego i wynikiem  zmian, jakie nastąpiły  w założeniach tego 
planu na 1948 rok.

O B C IĄ Ż E N IA  F I N A N S O W E  R O L N I C T W A

Rolnictwo województwa olsztyńskiego korzystało z różnego rodzaju k re ­
dytów  już od 1945 roku. Ze względu na trudne  powojenne w arunki, spowodo­
wane zniszczeniami, w yludnieniem  a potem  m igracją ludności, nie mogło za­
gospodarować ziemi na tyle, aby ta  ziemia przynosiła od razu dochody. Niski 
poziom rolnictwa i trudność w  wygospodarowaniu nadwyżek powodowały, że 
gospodarstwa rolne — jak już wspomniano — nie były  często w  stanie spłacić 
kredytu. Obciążenie finansowe rolnictw a jeszcze w  1946 roku było ta k  duże, 
że przekraczało kilkakrotn ie możliwość spłaty. Państw ow y Bank Rolny obliczał 
zadłużenie kredytow e rolnictwa województwa olsztyńskiego w  1946 roku na
99,5 m in  zł, niezależnie od innych zalegających o p ła t45. Na rolnictw ie ciążyły 
jeszcze spłaty z ty tu łu  dostaw UNRRA w  wysokości około 130 m in zł, opłaty 
za trak to ry  (40 m in zł) oraz za przydzielone zboże na  siew i inw entarz  żywy, 
a poza tym  podatki gruntow e i płatności za ziemię i budynki. W edług in fo r­
m acji dyrektora  Państwowego B anku Rolnego tylko z pow iatu szczycieńskiego 
wpłynęło w ciągu trzech kw artałów  1947 roku aż 8000 podań o  odroczenie 
spłaty kredytów  przeważnie za dostawy UNRRA i za trak to ry  ie. Należy rów ­
nież podkreślić, że rolnictwo olsztyńskie otrzym ywało dotacje tylko dla spół­
dzielni osadniczo-przesiedleńczych oraz na rem ont urządzeń gospodarczych 
i mieszkań.

Do 1948 roku zadłużenia rolnictwa olsztyńskiego z ty tu łu  kredytów  znacz­
nie wzrosły. Z uwagi na  niski poziom rolnictw a i niewypłacalność rolników 
stosowano pewne umorzenia kredytów . Umorzenie k redytu  odnoszono tylko

p r z e z n a c z a  M t n t s t e r s t w o  Z i e m  O d z y s k a n y c h  n a  p o p t e r a n i e  o s a d n i c t w a  tu  n a s z y m  w o j e w ó d z t w i e ,  
i b i d e m ,  1948, n r  51 z  2 1 I I ,  s . 3.

44 J .  J a n k o w s k i ,  o p .  c i t . ,  s .  177.
45 A A N , M Z O  399, k .  124, S p r a w o z d a n i e  W o j e w o d y  O l s z t y ń s k i e g o  n a  p o s i e d z e n i u  M a z u r s k i e j  

W o je w ó d z k ie j  R a d y  N a r o d o w e j  z 2 9 X 1  1946 r .
46 A A N , M Z O  669, k .  247—248, P r o t o k ó ł  z j a z d u  s t a r o s t ó w  i  p o w i a t o w y c h  i n s p e k t o r ó w  s a m o ­

r z ą d o w y c h  w o j e w ó d z t w a  o l s z t y ń s k i e g o  z  17—18 X  1947 r .
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do najsłabszych gospodarstw, o znikomych dochodach. Prowadzili je na ogół 
osiedleńcy jeszcze nie zagospodarowani, niedawno przybyli do województwa 
w  ram ach akcji „W”. Zamożni gospodarze nie otrzym yw ali żadnych ulg. W e­
dług Prezydium  Powiatowej Rady Narodowej w  Lidzbarku W arm ińskim  za­
możnym gospodarzem był już rolnik, posiadający 10 ha ziemi, 9 świń, 1 kro­
wę, 5 owiec, 2 konie 47.

Mimo dużej pomocy finansowej ze s trony państwa rolnictwo olsztyńskie 
przeżywało wiele trudności. Przybyły też nowe kłopoty, które odbiły się rów ­
nież na rozmiarach działalności kredytow ej i właściwym wykorzystaniu k re ­
dytów rolnych. Wiązało się to z przebudową ustro ju  rolnego na wsi, do której 
przystąpiono na przełomie 1948/1949 roku. Wobec nadchodzących zmian ro l­
nicy w  wielu wypadkach powstrzym ywali się przed  zaciąganiem kredytów , 
co w sytuacji słabych ekonomicznie gospodarstw odbijało się ujem nie na  p ro ­
cesie inwestowania w  rolnictwo 1B. Przypadki te nie m iały jednak charakteru  
masowego i produkcja rolno-hodowlana województwa, aczkolwiek wolno, roz­
wijała się jednak systematycznie.

A U S  D E N  F O R S C H U N G E N  Ü B E R  D I E  K R E D I T B E I H I L F E N  F Ü R  D I E  L A N D W I R T S C H A F T  
D E R  W O J E W O D S C H A F T  O L S Z T Y N  I N  D E N  J A H R E N  1945—1948

Z u s a m m e n f a s s u n g
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A l s  E r g e b n i s  d e s  l e t z t e n  K r ie g e s  h a t t e  d i e  W o j e w o d s c h a f t  O l s z t y n  u n g e h e u e r e  V e r l u s t e  u n d  
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s c h a f t l i c h e n  C h a r a k t e r  d e r  W o j e w o d s c h a f t  w u r d e  d e r  G r o s s t e i l  d e r  z u g e t e i l t e n  K r e d i t e  f ü r  d i e  
E n t w i c k l u n g  d e s  A c k e r b a u s  u n d  d e r  T i e r z u c h t  b e s t i m m t .  D e r  S t a a t  e r t e i l t e  d i e  m a t e r i e l l e  H i l f e  
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f ü r  d i e  S t a a t l i c h e n  L a n d w i r t s c h a f t s b e t r i e b e  u n d  f ü r  d i e  G e m e i n d e n .  D ie  G e m e i n d e n  b e k a m e n  
d i e  F in a n z m i t t e l  f ü r  d e n  W i e d e r a u f b a u  d e r  g e m e in n ü t z ig e n  E i n r i c h t u n g e n ,  d i e  e i n z e l n e n  l a n d ­
w i r t s c h a f t l i c h e n  B e t r i e b e  f ü r  d e n  W e i d e r a u f b a u  d e r  W o h n h ä u s e r  u n d  d e r  W i r t s c h a f t s g e b ä u d e ,  
s o w ie  f ü r  d i e  E n t w i c k l u n g  d e r  P r o d u k t i o n .  D i e  B e i h i l f e n  k a m e n  i n  v e r s c h i e d e n a r t i g e r  G e s t a l t :  
e s  w u r d e n  u n m i t t e l b a r  P r o d u k t i o n s m i t t e l  z u g e t e i l t  ( G e t r e i d e ,  l e b e n d e s  I n v e n t a r ,  S a a t g u t ,  M a s c h i ­
n e n ,  B a u m a t e r i a l ) ,  o d e r  s ie  k a m e n  i n  d e r  F o r m  v o n  G e ld a n l e i h e n  u n d  D i e n s t l e i s t u n g e n .  D ie  K r e ­
d i t a n s t a l t e n  w a n d t e n  g r u n d s ä t z l i c h  z w e i  A r t e n  v o n  K r e d i t e n :  d e n  F in a n z - ,  u n d  d e n  B a n k k r e d i t  
a n .  D ie  I n d i v i d u a l l a n d w i r t e  e r h i e l t e n  g e w ö h n l i c h e r w e i s e  d e n  B a n k k r e d i t ,  d i e  G e m e i n d e n  d a f ü r ,  
s o w ie  d i e  s t a a t l i c h e n  u n d  g e n o s s e n s c h a f t l i c h e n  B e t r i e b e  —  d e n  F i n a n z k r e d i t .  D ie  B a n k k r e d i t e  
w u r d e n  f ü r  k u r z e  u n d  m i t t l e r e  F r i s t e n  z u g e t e i l t .  D a s  V e r f a h r e n  b e i  d e r  K r e d i t z u t e i l u n g  s a h  
S c h u l d b r i e f e  u n d  W e c h s e l  v o r .  D ie  S i c h e r u n g  d e r  z u g e t e i l t e n  K r e d i t e  e r f o l g t e  d u r c h  d e n  d e m  
A n s i e d l e r  z u g e w i e s e n e n  l a n d w i r t s c h a f t l i c h e n  B e t r i e b  u n d  s e i n e  E r t r ä g e .  D ie  K r e d i t l e i s t u n g e n  
f ü r  d i e  L a n d w i r t s c h a f t  e r f o l g t e n  d u r c h  d i e  S t a a t l i c h e  L a n d w i r t s c h a f t s b a n k ,  d i e  B a n k  d e r  G e ­
n o s s e n s c h a f t l i c h e n  W i r t s c h a f t ,  d i e  S p a r -  u n d  L e i h g e n o s s e n s c h a f t e n ,  d i e  a l s  G e n o s s e n s c h a f t e n  
f u n k t i o n i e r e n d e n  V o l k s b a n k e n  u n d  d u r c h  d i e  n a c h  u n d  n a c h  e n t s t e h e n d e n  k o m m u n a l e n  S p a r ­
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l i c h e  L a n d w i r t s c h a f t s b a n k .
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47 W A P O , O l s z t y ń s k a  W o je w ó d z k a  R a d a  N a r o d o w a  118, k .  41—42, S p r a w o z d a n i e  P o w i a t o w e j  
R a d y  N a r o d o w e j  L i d z b a r k a ,  M o r ą g a ,  M r ą g o w a ,  1946—1950.

48 I b i d e m ,  k .  42.
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d a s  „ G e f ü h l  d e r  Z e i t w e i l i g k e i t ”  b e i  d e n  L a n d w i r t e n  v e r h i n d e r t e n  e s ,  g r ö s s e r e  E r t r ä g e  a u s  d e n  
B e t r i e b e n  z u  e r l a n g e n .  D ie  l a n d w i r t s c h a f t l i c h e n  B e t r i e b e ,  m i t  i m m e r  g r ö s s e r  w e r d e n d e n  S c h u l d e n  
w e g e n  d e r  n i c h t  z u r ü c k g e z a h l t e n  K r e d i t e  b e l a s t e t ,  w u r d e n  z a h l u n g s u n f ä h i g .  E in  T e i l  d i e s e r  S c h u l ­
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